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Praca pielęgniarki w szpitalu przy ulicy Cichej w Dzierżoniowie

Jak poszłam do pracy, to byłam najszczęśliwszą osobą. Pracowałam, starałam się i byłam bardzo lubiana przez
oddziałową i koleżanki pielęgniarki. Lekarz też mnie lubił i pani doktor Siekańska. Człowiek się uczył wszystkiego. Ale
byłam bardzo grzeczna, posłuszna. Uczyłam się o szczepieniu, o krwi. Jeździłam też na szkolenia. Co miesiąc była
odprawa. Staraliśmy się bardzo. Byłyśmy lubiane i szanowane przez pacjentów. Ja miałam taką sytuację, że
powiedziano mi: Tylko jak się zapiszesz do partii, to będziesz oddziałową. A ja mówię: Nie, ja się nie zapiszę,
dlatego że ja wolę pracować na zmiany, bo więcej zarobię. Bo był dodatek, jak się pracowało na zmiany. Tak więc,
podziękowałam.

Data i miejsce nagrania 18 lipca 2018, Dzierżoniów
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